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Cena pojedyńczego numeru 10 groszy. —. 


Los 


Przedpłata: Vepa postę agr Sięcej, W wy- 


widzianych, ania 


„, przerwania 


h dostarczeń gamety, lub zwrota een 
losseniowy Redakeja nie odpowiada. 


o 
e od 10—13. Nadeslanych a nie zamówionych ręko 
piesio zwraca | nie peen Aa Redakcja | użniałotzaeja . 


wioza i. Telefon &@. Konto czekowe P.E O 


Wąbrzeźno, Kowalewo, Golub, czwartek dnia 14 czerwca 1984 r 


Komunikacji, abonent niema prawa 


. W wy- 
biorstwa, 


abona- 
w Re- 


Miekie- ui 
20%, SB. . Te 


Bumiennem wykonywaniem obowiązków, 
budujemy silną Ojesysnę! 


Nim słońce wzejdzie w ubezpieczalni, 
rosą oczy wyje ubezpieczonemu 


Oto autentyczny wypadek: 

W domu pracownika umysłowego, 
funkcjonarjusza prywatnego przed- 
siębiorstwa w Warszawie, dziecko 
cierpiało na ból zęba. Twarz 12-let- 
niego chłopaka napuchła. Nic nie- 
zwykłego: typowe zapalenie okost- 
nej. Dentysta poleca środki leczni- 
cze; wyrwanie zęba nastąpi po ustą- 
pieniu spuchlizny. Ale po kilku 
dniach pojawiają się niepokojące ob- 
jawy: dość wysoka gorączka i coraz 
silniejszy obrzęk. Dentysta, do któ- 
rego rodzice zwracają się telefonicz- 
nie, daje polecenie: 

— Prześwietlić dziąsła Roentge- 
nem, a potem przyjść z chłopakiem 
i EAE ARJ 

„Roentgen* droga rzecz... Więc 
ojciec udaje się z dzieckiem do ośrod- 
ka leczniczego Ubezpieczalni Społecz- 
nej. Przecież od wielu lat ściąga- 
ją mu z poborów kilkanaście procent 
miesięcznie, niechby więc teraz po- 
ratowali w chorobie. Tak myśli „ubez- 
pieczony“ pracownik i przekracza 
próg Ubezpieczalni... 

I oto co się dzieje... 

Ojciec z dzieckiem staje cierpliwie 
w ogonku. Nie wiedzie ten „ogonek“ 
do lekarza, a do funkcjonarjusza w 
białym kitlu, który załatwia różne 
formalności: przyjmuje zgłoszenia, 
zapisuje coś w księgach, bada doku- 


menty, czy aby klient ma prawo sA 


porady itd. itd. 


Wreszcie staje ojciec z. chorem| 3 ; 
|do lekarza po poradę poprzedzić mu- 


dzieckiem przed marsowem obliczem | 
pana funkcjonarjusza i bardzo pokor- 
nym głosem wypowiada prośbę o 
„Roentgena . 

— To nie tak łatwo, — pada odpo- 
wiedź. 

— Dlaczego? 

— Przedewszystkiem niema jesz- 
cze pana doktora, a tylko pan doktór 
ma prawo podpisać kartkę do oddzia- 
łu roentgenologicznego ... 

— A kiedy pan doktór przyjdzie? 

—Pewnie w południe... Dosta- 
nie pan kartkę i pójdzie pan z nią do 
oddziału roentgenologicznego (adres... 
na drugim końcu miasta). Tam każą 
panu przyjść z chorym jutro na prze- 
świetlenie ... 

— A kiedy dostanę zdjęcie? 

— Może za trzy, a może za pięć 
dni... 

Tak orzeka „władza ubezpieczenio- 
wa“, a ojciec z chorem, gorączkują- 
cem, cierpiącem dotkliwy ból, dziec- 
kiem nolens volens udaje się do pry- 
watnego zakładu i... w 3 godzinach 
ma zdjęcie roentgenologiczne (za 
które oczywiście musiał z kieszeni 
wysupłać moc pieniędzy). 


Biegnie do dentysty — i co się 9- 
kazuje? Było zapalenie szpiku ko- 
stnego i w ciągu najbłiższych godzin 


musi się odbyć zabieg chirurgiczny 
pod narkozą .,. 

Gdyby czekano „trzy lub pięć dni” 
jak byłoby normalnym trybem urzę- 
dowania w Ubezpieczalni — następ- 
stwa mogłyby być fatalne! W najlep- 
szym razie długotrwała choroba, ka- 
lectwo — prawdopodobnie jednak o 
wiele gorzej... 

Oto autentyczny, 
autentyczny wypadek. 

* * * 


Na czemże innem załamuje się ta 
piękna, szlachetna, nieodzowna spo- 
łecznie akcja, jaką jest opieka społecz 
na i ubezpieczenia socjalne, jeśli nie 
na tym przeklętym biurokratyźmie, 
który się w niej rozpanoszył. 

Co wypacza tę wielką ideę, jeśli nie 
owe sterty papierków, zaświadczeń, 
kwitów, ta bezduszna i głupia formali- 
styka, która niweczy korzyści, odno- 
szone przez świat pracy z instyiucyj 
ubezpieczeń społecznych? 

Cóż bardziej rozgorycza pracow- 
nika fizycznego i umysłowego, jeśli 
nie widok owych skomplikowanych 
ceremonjałów i tego papierowego za- 
łatwiania spraw? 

Czyż naprawdę dla kontroli, aby 
broń Boże przypadkowo łaski proszka 
aspiryny czy wyrwania zęba nie za- 
znał niepowołany, potrzebny jest ten 


stuprocentowo 


|cały alembik instancyj, to kunktator- 


stwo, to marnowanie czasu, ta lekce- 
ważenie bólu ludzkiego? 
Czyż konieczne jest, aby pójście 


siały chyba w starochińskiej procedu- 
rze przewidziane manipulacje i aby 
dotarcie wreszcie do lekarza równało 
się utracie conajmniej t; dnia pracy? 

Oto szereg pytań, które nasuwają 
się każdemu, mającemu do czynienia 
z instytucjami ubezpieczeń społecz- 
nych. 

Te pytania, krążące z ust do ust, 
powtarzane wciąż i zawsze — są prze- 
cie główną przyczyną i rozgoryczenia 
i niedowierzania w świecie pracy. Zro- 
zumiał już ten świat potrzebę socjal- 
nych świadczeń; ciężko bo ciężko pra- 
cownikowi co miesiąc świadczyć; ale 
uświadomił sobie cel 1 zadania, godzi 
się na to. Nie rozumie jednak -— i słusz 
nie — udręki, związanej z funkcjono- 
waniem aparatu pomocy. Nie rozumie 
nieznośnego przerostu biurokracji i 
bezdusznej formalistyki. Piękna idea 
w jego umyśle depopularyzuje się. W 
duszy jego rodzi się pewność, że świad 
czenia ubezpieczalni są poprostu mi- 


|zerne w porównaniu z wysokością 


składek. 

A gdy ta myśl raz w pracowniku 
powstała — społeczna funkcja ubezpie 
czeń zamienia się w jej przeciwień- 
stwo: staje się aspołeczną, a więc roz- 
kładczą, niweczącą wogóle zaulanie 
człowieka do życia zbiorowego. 

A przecież tak łatwo zapobiec tym 
fatalnym następstwom! 

Wystarczyłoby poprostu 
św. Biurokracjusza z lokali 
czalni ... 


bezpie- 


M. 


ać 


— z 


„Rżnąć żydów“ 
W jaki sposób cheą rozwiązać Endecy 
kwestję żydowską? 


Łódź. W dniu 10 bm. prezes Stron- 
nictwa Narodowego w Łasku Roman 
Kaźmierczak urządził w Widawie 
zebranie nielegalne, które zostało 
przez policję rozwiązane. Ponieważ 
na zebraniu tem Kaźmierczak nawo- 
ływał do „rżnięcia żydów“, został 
zatrzymany w miejscowym areszcie 
gminnym do dyspozycji władz sądo- 
wych. Wczoraj, Eoia z odby- 


-|wającego się targu i liczniejszego sku 


pienia ludności, grupka zwolenników 


Kaźmierczaka usiłowała podburzyć 
przybyłych na targ, domagając się 
zwolnienia Kaźmierczaka i obrzuca- 
jąc posterunkowych P. P. kamienia- 
mi. jeden z posterunkowych został 
raniony kamieniem w głowę. Polic- 
ja, nie używając broni, rozproszyła 
zebranych, przywracając w pełni cał- 
kowity spokój. 7-miu prowodyrów 
zajścia, zwolenników Kaźmierczaka, 
zatrzymano, osadzając ich w areszcie 
do dyspozycji władz sądowych. 


Nadzwyczajny ambasador Belgji 
u P.Prezydenta i Marszałka Piłsudskiego 


W dniu 11 bm. Pan Prezydentj basador złożył Panu Prezydentowi 


Rzeczypospolitej przyjął na Zamku 
nadzwyczajnego ambasadora Belgji 
p. Adolfa Maxa— 

Po powitaniu 


swe listy uwierzytelniające, poczem 
wygłosił przemówienie, w którem m. 
innemi zaznaczył wspólnie niedole 


a- 
nadwyczajny am- | kie przeszły Belgja i Polska w sa r 


| 


Dzisiejszy numer zawiera 4 strony. 


Gdrzeski 


BEZPARTYJNE POLSKO - KATOLICKIE PISMO LUDOWE. 


ogłosz. pobiera się od wiersza mm. 
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Rok XIII. 


o zdobycie i utrzymanie wolności, 
stworzyły między obu krajami węzły 
głębokiej sympatji. 

Powierzając mi misję notyfikowa- 
nia Waszej Fkacelencji swego wystą- 
pienia na tron, mój Dostojny Wład. 
ca polecił mi potwierdzić swe gorące 
życzenia fzacieśnienia tych dakona 
łych stosunków, które tak szczęśliwie 
łączą nasze oba narody. Jego Król. 
Mość polecił mi wyrazić Waszej E- 
kscelencji życzenia, jakie żywi dla 
niego osobiście i życzenia pomyślnego 
rozwaju dla Polski. Wasza Ekscelen- 
cja pozwoli mi jak głęboko czuję się 
zaszczyconym wybraniem mnie, abym 
był wyrazicielem uczuć mego Monar- 
chy. Przejęty tą myślą proszę Waszą 
Ekscelencję o przyjęcie wyrazów me- 
go głębokiego poważania. 

Następnie również krótko odpo- 
wiedział Pan Prezydent Rzeczplitej 
poczem udzielił ambasadorowi nad- 
zwyczajnemu prywatnego posłucha- 
nia. 

Po złożeniu wieńca na grobie Nie- 
znanego Żołnierza p. Ambasador u- 
dał się o godz. 17-tej do P, Marszałka 
Piłsudskiego, który przyjął go na au- 
djencji dłuższej. 

PZD ENEI 


HITLER BAŁWOCHWALCZO 
WYNIESIONY NA OŁTARZE. 


Berlin. Do czego dochodzi polity- 
czne zacietrzewienie i ślepota ducho- 
wa społeczeństwa niekierującego się 
rozsądkiem, dowodzą fakty ustawie- 
nia w niektórych protestanckich ko- 
ściołach w Niemczech portretów Hi- 
tlera na ołtarzach. 

Synod kościoła berlińsko-branden- 
burskiego, w związku z tą niesłycha- 
ną w dziejach profanacją świątyń, 
skierował niedawno memorjał do sa- 
mego kanclerza, wyrażając nadzieję, 
że podobne fakty nie mogą być miłe 
również i dla niego, dla każdego zaś 


|chrześcijanina są strasznem zgorsze- 


niem, wobec czego niewątpliwie, jak 
podaje memorjał, zostaną wydane za- 
rządzenia, aby usunięte zostały na- 
tychmiast tego rodzaju niewłaściwo- 
ści i niedopuszczane były w przysz- 
łości. 

Obecnie synod otrzymał już od- 
powiedź Hitlera, który stwierdza, iż 
rzeczywiście fakty te miały miejsce, 
ale je z całą stanowczością potępia i 
zarządzi niezwłoczne zapobieżenie 


ım, 
l 
O A AA WE R R, 


OFIARA MORDU SEKSUALNEGO. 


Czestochowa. W dniu 7 bm. we wsi 
Zawada gminy Popów znaleziono 
przywiązane do drzewa obnażone 
zwłoki młodej, liczącej zaledwie 16 
lat dziewczyny wiejskiej, która padła 
ofiarą mordu seksualnego. 

Liczne ślady na ciele wskazują, że 
przed śmiercią stoczyła ona zariętą 
walkę i została uduszona, poczem 
zbrodniarz dokonał zbezczeszczenia 
zwłok. Policja znajduje się na tropie 
mordercy. 


STR2 


“GŁOS WĄBRZESKI" 


U grobu Św. AS w Padwie 


Dzień 15 czerwca poświęcony jest; 


co roku czci św. Antoniego Padew- 
skiego, który aczkolwiek urodzony w 
r. 1195 w stolicy portugalskiej Lizbo- 
nie, długie lata przebywał we Wło- 
szech, tam poznał św. Franciszka z 
Assyżu, ostatnie chwile życia zaś spę- 
dził w Padwie. gdzie też zmarł dn. 15 
czerwca 1231 roku. 


Kościół św. Antoniego w Padwie 
wywiera wrażenie niezwykle silne. 
Budowę świątyni rozpoczęto w r. 1251 
i trwała ta budowa przeszło 100 lat. 
Wzniesiona nad grobem świętego, 
przykuwa oko owa bazy lika swą wspa 
niałością i oryginalnością. 


Kaplica św. Antoniego tworzy 


wspaniały pomnik renesansu. Na słu- 


rzem, gładka marmurowa tablica, a 
za nią spoczywa ciało świętego. 


Bazylika posiada także szereg in- 
nych kaplic, z pośród których nas zaj- 
muje kaplica polska św. Stanisława z 
polichromją Tadeusza Popiela ze Lwo- 
wa. Wiedzieć bowiem trzeba, że na 
słynnym uniwersytecie w Padwie 


ŚWIĘTY ANTONI 


Już w rok po śmierci Kościół uznał | pac 


Antoniego z Padwy za świętego, a mia 
sto Padwa ku jego czci zbudowało 
wspaniałą woli 1 Ciało świętego 
po latach rozsy pało się w proch, ale 
język, którym tak gorąco sławił Boga, 
pozostał jakby żywym. Dzisiaj język 
św. Antoniego jest największą relik- 
wją Padwy. 


'h wspiera się pięć łuków. ozdobio- | 


lnych płaskorzeźbami. 
każdej porze znajdują się ludzie, za- 
topieni w modlitwie. Panuje tu DA 
niosły nastfój, cisza 1 skupienie. Wi- 
dać mnóstwo płonących świec. Przed |: 
ołtarzem stosy kul, lasek, protez i t. p. 
przedmiotów, złożonych tu przez cu- 
downie uzdrow waka DOE R UAE «7 Z tyłu za olta- 


Skróty 


+ Liczba ofiar w katastrofie, 
wanej przez zderzenie się pociągu 
karem w miejscowości Pola de Gordon, wy- 


spowodo- 


z auto- 


nosi 22 osoby zabite i 10 rannych 


+ Uroczyste posiedzenie Polskiej Aka- 
demji Umiejętności odbędzie się 16 czerwca. 
4 W Bitterfeldzie w kotłowni jednej z 
fabryk należących do koncernu l. G. — 


Ferben nastąpiła ubiegłej nocy silna eksplo- 
zja. Jedna osoba z zabita, Straty są 
bardzo znaczne 


+ Lotnik 


stała 


Kuhn pobił rekord 


gdański 


światowy, dokonując nad lotniskiem gdań- 
skim na swoim szybowcu S5 loopingów. 
Dotychczasowy rekord światowy wyno- 


75 loopingów. 
+ Do Warszawy przybędzie król Iraku Ali. 
+ Ks, Kardynał Hlond, który bawił ostatnio 
we Francji powrócił do Poznania. 

+ Na Kresach Wschodnich, pod Mołodecz- 
nem w pobliżu miejscowości Zalesie spadł olbrzy 


sił 


mi meteor. 


4 W Austrji znowu dokonano kilkadziesiąt 
zamachów na koleje, poczty i t. p. urządzenia 
państwowe, 

+ Pod Magdeburgiem pociąg najechał na 
samochód ciężarowy. Samochód został zniszczo- 
ny, d wóch pasażerów poniosło śmierć, 

Podczas egzaminu lotniczego w Bitterfeld 
pilot Bónninghausen runął z szybowcem na zie- 
mię, zabijając się na miejscu. 

+ W miejscowości Rheinmetall pastwą po- 
żaru badzo 1700 mórg lasu. 


+ W'$ofji ukazało się rozporządzenie rzą- 


du rozwiązujące wszystkie stronnictwa poli- 


tyczne, 
+ Za pospolite moredstwo ścięto w Koblenc- 
i Józefa Kreiera. 

Na kopalni „Niemcy” 
zwałami w 


więtochłowicach 
©, górnik Mali- 


w 


zasypany został eg 


szak. 
- W Warszawie odbyło się w obecnoś 
basadora nadzwyczajnego Belśgji p. Adolfa Maa 


Alberta I- 


am- 


peiteanan ul. Niecałej na ulicę £ 


szego króla Belgów, 
W Belgji utworzył się nowy rząd z prem- | 


jerem de Brogueville na czele. 


| miosła. wy 


Obraz Marilla 


kształciło się wielu Polaków. Król Ste- 


W us zj o pr Batory i Jan Sobieski byli również 


uczniami padewskiej wszechnicy. Stąd 
też mamy piękne wspomnienie Polski 
prastarej bazylice św. Antoniego 


w „p adwie. 
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ROZPORZĄDZENIE O WYDANIU OBLI- 
GACYJ POŻYCZKI NARODOWEJ I ICH 
OBROCIE. 


W Dzienniku Ustaw Nr. 47 z dnia 11-go 
ogłoszone zostało rozporządzenie Mini- 
25 maja b. r. o wydaniu 
pożyczki: wewnętrznej 


b. m. 
stra Skarbu z dnia 
obligacyj 6%-0wej 
(Pożyczki Narodowej) oraz zasadach ich ob- 
rotu (poz. 416). 

Obligacje 6%-owej pożyczki wewnętrz- 
rozporządzeniem Ministra 
Skarbu z dnia 7-go drześnia 1935 r. (Dz. U. 
R. P. Nr. 67, poz. 507) Pożyczką Narodową, 
wydane będą subskrybentom za pośrednic- 
ctwem Banku Polskiego, Banku Gospodar- 
stwa Krajowego, Pocztowej Kasy Oszczę- 
dności, Państwowego Banku Rolnego i kas 
Urzędów Skarbowych oraz za pośrednictwem 
upoważnionych przez komisarza generalne- 
go Poźyczki Narodowej Komunalnych Kas 
Oszczędności, banków i innych placówek sub- 
skrypcyjnych. 


nej, nazwanej 


Wydanie obligacyj subskrybentom, któ- 
rzy całkowicie pokryli subskrybowaną kwo- 
tę: a) jednorazową gotowizną, b) należno- 
ściami od Skarbu Państwa, c) w 6 ratach w 
terminie od dnia 5 marca 1954 r. rozpocznie 
się z dniem 1-go lipca 1954 r, przyczem 
równocześnie z wydaniem obligacyj zostanie 
wypłacona należność za pierwszy kupon. 

Termin wydania obligacyj, za które 
całkowita należność została uiszczona po 
dniu 5-ty marca 1954 r., podany zostanie do 


wiadomości publicznej przez Komisarza 
Generalnego Pożyczki Narodowej. 
Przelew obligacyj odbywać się może 


jedynie za zewoleniem Komisarza General- 
nego Pożyczki Narodowej, powołanego roz- 
porządzeniem ministra Skarbu z dnia 7-go 
września 1933 r. (Dz. R. P. Nr. 67, poz, 
507). 

Wszelkie tranzakcje, uskutecznione 
uzyskania zezwolenia Komisarza Generalnego 
uznaje się za nie- 


bez 


Pożyczki Narodowej, 
ważne. 

W razie przypadku i wadjów, 
złożonych instytucjom ob- 
ligacjach Pożyczki Narodowej, udzieli Ko- 
misarz Generalny Pożyczki Narodowej każ- 
dorazowo zezwolenia na dokonanie przelewu 
tych obligacyj. 


Osobne rozporządzenia ustalą zasady 

; warunki, na których obligacje Pożyczki 
Narodowej będą mogły być zastawiane, jako 

też przyjmowane tytułem wpłat na składki 


kaucyj 


państwowym w 


przy ubezpieczeniach na życie. 


Wybory do Izby mu | Wi de i a 


nie odbędą się wobec zgłoszenia | listy 


W piątek, 8 b. m., upłynął termin 
składania list kandydatów ma rad- 
ców Izby Rzemieślniczej w Grudzią- 
dzu. Wobec tego, że organizacje rze- 
mieślnicze na zasadzie wspólnego po- 
rozumienia we wszystkich pięciu ob- 
wodach na terenie województw a po- 
morskiego zgłosiły tylko po jednej 
liście kandydatów i ich zastępców, 
przeto zapowiedziane na lipiec r b. 
wybory do lzby Rzemieślniczej w 
Grudziądzu nie odbędą się. 


Główna Retyk wbasęń która | borza, pow. sę 
Ww Gra-| 


zebri ata się w piątek, 8 b. 1 
dziądzu. po d BANE 2 radcy 
wojewódzkiego p. Kazimierza Bar- | z 
cisze wskieg stwie =rdziła, że k ażda z 
przedstawionych list kandydatów o- 
natrzona jest dostateczną ilością wy- 
boreów ze wszystkich rodzajów rze- 
ykonywanych w danym ob- 


gielski, mistrz piekarski z Tczewa, 

w obwodzie IV (m. Toruń i powia- 
ty: toruński i w ąbrzeski): 8) Ksawery 
Ebert, mistrz fryzjerski z Torunia, 

w obwodzie V (powiaty: brodnicki 
działdowski i lubawski): 9) Ludwik 
Gilgenast, mistrz ko łodziejski z Pacol- 
towa, pow. lubawski. 

Jednocześnie zastępcami 
zostali pp. 

w obw odzie I 1) Maksymiljan Grze 
gorzewski, mistrz kow alski z Włości- 
poleński, 2) W ladysław 
Skopiński, mistrz krawiecki z Grudzią 
dza. 3) Teofil Schmidt, mistrz stolarski 

ze Świecia, 4) Teodor. Brefeld, mistrz 
| murarski z ( Bona 

| w obwodzie II: Augustyn Rosi- 
nek. mistrz EEE E z Kościerzyny, 
w obwodzie III: 6) Walerjan Gab- 
rych, mistrz szewski z ehoa 7) Jan 
Tucholi, 


radcó ów 


i uznała zgłoszo-| Latzke. mistrz pie *karsk 


t lecący do Santiago do Chile u- | wodzie wr vborc Zy, 
bitych a 5 od- | nye ż kandydatów z 


znajduje ładeami Rzemieślniczej 
ON ay o wybrani zostali pp.: 
w obwodzie ! (m. Grudziadz i po- 


+ W piekarni miejskiej w Warszawie wy- 
kryto nadużycia sięgające 200 tys złotych, 
+ W Widzewskiej Manufakturze (Łódź) wy- 
buchł strajk 6000 robotników. 
4- Czechosłowacja i Rumunja uznały rządy 


Samolo 


legł katastrofie. 5 osób zostało zab a wybranych. 


Wśród ofiar katastrofy 


chilijskiej 


niosło rany. hb; 
się bratanek prezydenta republiki 


Podczas huraganu i powodzi w Panamie 


Sowietów. f z 
4- Gwałtowna powódź zniszczyła prawie do- zginęło 3 tysiące ludzi, bw jaty: chełmiński, greent sępo- 
szczętnie miasto Ocotoquec w republice Hondu- - W ciągu całego poniedziałku w prowincji | leński i świecki): Józef f Dominik, 
ras. 500 osób utonęło, Cordoba odczuto 73 wstrząsy ziemi. Kilka osób (mistrz kow alski, 2 złogi Zieliński, | 
mistrz krawiec ex 3) Jan Pahlke, 


odniosło rany. 


+ Francuski minister zagranicznych 


Barthou udaje się do Bukaresztu. 

+ Po zebraniu miejscowej sekcji „Krzyża 
Ognistego! doszło w Cambrai do zajść między 
policjantami z kontrmanifestującą lewicą. Aresz- 
towano kilka osób, 

+. Koło Newark (New Jersey) znaleziono 
szczątki wielkiego samolotu pasażerskiego, któ- 
ry zginął w ub. sobotę. Samolot, jak się okazało, 
uległ katastrofie i spłonął doszczętnie. Wszyscy 
pasażerowie w liczbie 7 ponieśli śmierć. 


spraw 


Jutro, we czwartek Hitler spotka się z 
Mussolinim pod Wenecją w willi Passini 

- Za morderstwa, podpalenie i rozbój ska- 
zany asia) cygan Andrzej Szczerba — Zazaliń- 
ski przez Sąd Przysięgłych w Nowym Sączu na 
karę śmierci przez powieszenie. 

- W Warszawie rozpoczęły się obrady IXgo 
WE Międzynarodowej Konfederacji Zw. 
Autorów i Kompozytorów. W obradach bierze u- 
dział około 100 przedstawicieli 23 państw. 


mistrz stolarski, 4) Piotr Jakubowski, 
mistrz murarski z Grudziądza 
w obwodzie II (m. Gdynia i powia- 


tv: kartuski, kościerski i morski): 5) 
Piotr Wojtasik, mistrz rzeźnicki z 
Gdyni, 


w obwodzie III (powiaty: chojnicki 
starogardzki, tczewski i tucholski): 
6) Teodor Maciejewski, mistrz szew- 
ski ze Starogardu, 7) Andrzej Szczy- 


y obwodzie IV: 8) Alfons Kurzyń 
mistrz fryzjerski z W Abrzoknie 
w obwodzie V: 9) Konstanty Hey- 
da. mistrz kołodziejski z B rodnicv. 
W ten sposób rzemiosło pomors 
„dalo dowód wysokiego oiai 0- 
[by watelskiego i solidarności, a zara- 
|ze m należytego zrozumienia zadań i 
| celów samorządu rzemieślniczego. 


Z 


ski, 


ki 1e 


EEA I RSPEI TASSEN E 
Zgłaszajcie się na 
członków 


OPE 


NR. 63 = 


„GŁOS WĄ 


Zmiana granie niektórych powiatów 


Z RADY MINISTRÓW. 


WARSZAWA. Dnia 9 bm. o godzi- 
nie 10-tej rano odbyło się pod 
przewodnictwem p. premjera prof. 
Kozłowskiego posiedzenie Rady Mi- 
nistrów „na którem rozpatrzono i u- 
chwalono projekty rozporządzeń Pre- 
zydenta Rzeczypospolitej o kodeksie 
handlowym (część l) i przepisach, 
wprowadzających ten kodeks. 

Nowy kodeks handlowy kodyfi- 
kuje w jedną całość przepisy ogło- 
szonego już kodeksu handlowego z 
października 1933 r. oraz rtm, 
ustaw specjalnych o spółkach akcyj- 
nych, spółkach z ogr. odpowiedzial- 


nością i o domach składowych. Po- 
nadto kodeks ten rozszerzono przepi- 
sami o sprzedaży na raty. Uzupełnio- 
ny w ten sposób nowy kodeks, zawie- 
rający całokształt najważniejszych 
przepisów prawa handlowego, z wy- 
jątkiem prawa morskiego i ubezpie- 
czeniowego, które skodyfikowane zo- 
stanie w części 2 i 3 kodeksu handlo- 
iwego, wejdzie w życie z dniem 1 li- 
pca 1954 r. 

Ponadto Rada Ministrów uchwali- 
ła m. in. szereg dalszych rozporzą- 
dzeń Rady Mimistrów o zmianie gra- 
nic poszczególnych powiatów. 


W Gzechach bez zmian 


KONFISKATY PISM POLSKICH. 


MORAWSKA OSTRAWA. Podob- 
nie jak wczoraj skonfiskowano no- 
wopowstałe pismo polskie w Czecho- 
słowacji „Dziennik Polski“: Skreślo- 
no cały artykuł wstępny pt. „Za- 
przańcy* nie zawierający nic co 
sprzeciwiaćby się mogło obowiązują- 
cym ustawom. Druga z kolei, niczem 
nieuzasadniona konfiskata jest dowo- 
dem, że władze czeskie nie mogąc 
zabronić wydawania „Dziennika Pol- 
skiego“ chcą zniszczyć go finansown. 
Wśród ludności polskiej, która no- 
wopowstały dziennik przyjęła bar: 


dzo serdecznie, przyczyniając się do 
zwiększenia jego nakładu (z 5 tys. w 
pierwszych dniach na 8 tys. egzem- 
plarzy) szykany dyrekcji policji w 
Morawskiej Ostrawie wywołują roz- 
gorycznie i oburzenie. Sprawą tą za- 
jąć się ma poseł dr. Buzek, który za- 
RE energicznie sdwiko o- 
wurzającemu antypolskiemu postępo- 
waniu dyrekcji policji w Morawskiej 
Ostrawie. Również ostatnie numery 
„Robotnika Śląskiego“ i „Naszego 
Kraju“ uległy konfiskacie. 


Loterja Państwowa 


Zagadnienie gry jest odwieczne. 
Odkąd ludzkość istnieje grają i zakła- 
dają się. To lepiej niż co innego do- 
wodzi. że w duszy człowieka istnieje 
potrzeba gry. Chodzi tylko o to, by ta 
potrzeba wyładowywała się w sposób 
dla danej jednostki najkorzystniejszy, 
a społecznie nieszkodliwy. Otóż tym 
wszystkim warunkom odpowiada w 
sposób wprost idealny gra na loterji 
państwowej. 

Gdy grający wygrywa i podnosi 


wygraną —nikogo przez to nie ogry-| 


potrzebą spełeezną 


trzeciej — 300.000 zł, a w czwartej 
aż miljon. By móc wkład powiększyć 
w razie szczęśliwej wygranej 250.000 
razy, takich szans nie daje poza loter- 
ją żadna inna gra. 

Rozpatrzmy sprawę z innej stro- 
ny. Człowiek pracuje, ma posadę i o- 
trzymuje pensję. Na skromne *życie 
pensja wystarcza, ale pozatem czło- 
wiek ten nie prowadzi żadnych inte- 
resów, nie spodziewa się żadnego spad- 
ku amerykańskiego, niema więc mo- 
wy o tem, ażeby przez taki czy inny 


wa i nikomu nie wyrządza przez to| zbieg okoliczności stał się zamożnym. 
krzywdy. A wkład do gry jest tak mi-|A człowiek ten marzy np. o tem aby 
nimalny, że każdy człowiek, nawet |mieć na starość domek z ogródkiem. 
zupełnie niezamożny, żyjący tylko z: Otóż jedyna możliwość ER pever 
pracy, może sobie na to pozwolić.ņłego marzenia — to los loterji pań- 


Wkład ten to kupno losu. W każdej 
klasie los kosztuje 40 zł., a ćwiartka 10 
zł. To z pewnością nie wiele. A za ten 
wkład może wygrać w pierwszej kla- 
sie 100.000 zł., w drugiej 200.000 zł.. w 


stwowej. Trzeba przyznać, że istnienie 
loterji czyni zadość ważnej potrzebie, 
społecznej i już dziś dziesiątki i setki 
tysięcy ludzi żywią dla loterji dozgon- 
ną wdzięczność. 


Dewaluacja marki. niemieckiej? 


PARYŻ. Agencja Havasa donosi z 
Amsterdamu 0 znaczeniu jakie tam- 
tejsze koła finansowe przywiązują do 
wiadomości o bliskiem zdewaluowa- 
niu marki niemieckiej. W kołach tych 
przypuszczają, że Bank Rzeszy straci 
do dnia 1. lipca jeszcze około 40 milj. 
marek w złocie, co sprowadzi jego re- 
zerwy tylko do cyfry 90 milj. marek» 
Pokrycie złotem. które dziś już nie 


wynosi 4%, spadnie wtedy do 2%. We- 
dług informacji. pochodzących z do- 
brze poinformowanych źródeł w inte- 
resie Niemiec leżałoby przeprowadze- 
nie dewaluacji, przyczem 
marki do dołara papierowego. wyno- 
szący obecnie 2,50 określony będzie na 
4.20. W ten sposób marka byłaby zde- 
waluowana o blisko 40%: 


-—0— 


stosunek 


NOWY RZĄD LITWY. 


Ryga. Z Kowna donoszą: Wczoraj 
wieczorem ogłoszono listę nowego ga- 
binetu litewskiego, którego skład jest 
następujący: premjerem został Tube- 
lis, ministrem spraw zagranicznych 
Loroitis, ministrem spraw wewnętrz- 
nych Rustejko, rolnictwo — Alexa, o- 
światy — Tonkunas, komunikacji — 
Stanisauskis. spraw wojennych — 
gen. Schnuckte. sprawiedliwości — 
Szylingas. Kontrolerem państwa mia- 
nowany został Szakenis. 


JARMARKI. NA POMORZU 
W MIESIĄCU CZERWCU. 
19 czerwca 1934 r. 
Borzyszkowy, pow. Chojnice: ogólny 
Gruczno, pow. Świecie: ogólny 


Jabłonowo Zamek, p. Brodnica: zwierzęcy 
Kościerzyna: ogólny 
Więcbork, pow. Sępólno: zwierzęcy 

20 czerwca 1934 r. 
Brusy, pow. Chojnice: zwierzęcy 
Kurzętnik, pow. Lubawa: zwierzęcy 
Starogard, zwierzęcy 
Wąbrzeźno: ogólny. 

21 czerwca 1934 r. 
Kamień, pow. Sępólno: ogólny 
Mroczno, pow. Lubawa: zwierzęcy 
Toruń: zwierzęcy. 

22 czerwca 1934 r. 
Grudziądz: zwierzęcy. 

23 czerwca 1934 r. 
Pelplin, pow. Tczew: zwierzęcy. 

26 czerwca 1934 r 
Lisewo, pow. Chełmno: ośólny 
Skarszewy, pow. Kościerzyna: zwierzęcy 
Starogard: kramny. 
Szymbarg, pow. Kartuzy: zwierzęcy i weła. 


BRZESKI” 


28 czerwca 1934 r. ji 
| Nieżywięć, pow. Brodnica: zwierzęcy 
Nowe, pow. Świecie: zwierzęcy j 
| Szemud, pow. Morski: ogólny, 


KOMUNIKATY 


ZNIŻENIE PODATKÓW GRUNTO- 
WYCH — NA SKUTEK KLĘSK żY-| 
WIOŁOWYCH. | 


Wobec licznych w tym roku wy- 
jpadków klęski Prana, Pomorskie 
Towarzystwo Rolnicze komunikuje | 
niniejszem swym członkom, że na pod 
stawie rozporządzenia Ministra Skar- 
bu Dz. U. R. P. Nr. 104, poz. 797 z 1923 
roku, poszkodowani rolnicy mogą u- 
zyskać rozłożenie na raty, zniżenie, 
względnie umorzenie podatków: grun 
towego (wraz z dodatkami) oraz bu- 
dynkowego przez wystąpienie do 
władz skarbowych, w terminie dwu- 
tygodniowym od daty klęski żywio- 
łowej o zastosowaniu ulg przewidzia- 


Podania do władz skarbowych o 
ulgi podatkowe z powodu klęsk ży- 
wiołowych w myśl art. 142, pkt. 7 u- 
stawy o połatach stemplowych są wol- 
ne od opłaty stemplowej. 

Bliższych informacyj w tych spra- 


nych w powiyższem rozporządzeniu. | 


STR. 3 


trzyńska, Mieczysława i Janina Pruchniewskie. 
i p. Felicja Rogowska. 

Wreszcie gorące podziękowanie wyrażamy 
wszystkim litościwym ofiarodawcom za ich dat- 
ki na rzecz biednych. 

Nagrodą dla wszystkich niech będzie obiet- 
nica Chrystusowa: „Coście uczynili.jednemu z 
najmniejszych braci moich, toście mnie uczy- 
nili". 


ZA ZARZĄD: 


Stow. Pań Miłosierdzia św. Winc. a Paulo 
(=) Wanda Wietrzyńska, sekretarka, 


ZMIANA WŁASNOŚCI. 


Gospodarstwo 25-cio morgowe wraz z bu- 
dynkami, martwym i żywym inwentarzem, przy 
ul. Chełmińskiej 10 zakupił od p. Heleny Jan- 
kowskiej p. A. Dulski z Wąbrzeźna za 15 tys. 
złotych. 

Nowonabywcy „Szczęść Boże”! 


ECHO UROCZYSTOŚCI NIEDZIEL- 
NYCH. 

W związku z uroczystością 25-lecia Jubi- 
leuszu „Lutni* obchodzoną w niedzielę, dnia 10 
bm. złożyli gwoździe pamiątkowe ma sztandar 
„Lutni” pp. l 

Starosta Z, Kalkstein, Wicestarosta mgr, J. 
Cwinarowicz, Magistrat, Rada Miejska, burm. 
Schwarz, Okręg I. Pom. Zw. Kół Śpiewaczych 
— Toruń, Fr. Wrzesiński, członek Wydz. Pow. 
— Lipnica, Stefan Klimek, Prezes Hon, St. 
Chwiałkowski i B. Szęzuka, członkowie hon. 
Fr, Pokorowski, członek hon, Jan Kamiński, 


wach udzielają członkom Pomorskie- | członek hon. Aleksander Ledwochowski, czło- 

go Towarzystwa Rolniczego sekretar- | nek honorowy, J. Baranowski, b. członek Zarzą- 

jat Towarzystwa Rolniczego Powiato- |du „Lutni* w r. założ., „Lutnia Aleksandrów, 

wego. „Halka”* Podgórz, „„Halka”* Golub, „Moniuszko” 
Zarząd T. R. P. 


Kowalewo, „Echo“ Chełmża, „Harmonja* No- 
wemiasto, Korporacja Kupców Samodzielnych 
Wąbrzeźno, Tow. Ludowe Wąbrzeźno, Związek 
Strzelecki powiatu wąbrzeskiego, Placówka 

Kowalewo Związku Powstańców i Wojaków Wąbrzeźno, 
„Sokół* Wąbrzeźno, Ochotnicza Straż Pożarna 
NOŻEM W BRZUCH. Wąbrzeźno, Zarząd Powiatowy Związku Strze- 

Podczas bójki powstałej na tle porachun- |leckiego, Zarząd Oddziału Pow. Och. Straży Po- 
ków osobistych Kania Henryk uderzył nożem |żarnej, Fr, Szymański, członek „Lutni“, Mar- 
w brzuch Józefa Szubera. Rana okazała się tak |cin Fenski, Makowski Cz. Pokorowski Marceli, 
ciężką, że Szubera musiano odstawić do szpita- | Kurzyński Antoni, Franc. Racki, Swobodziński, 
la w Toruniu. Zydorczak, Feliks Sopoliński, A.  Augustynie- 
Kanię aresztowano i odstawiono do dy- |wicz, Dąbrowski Leon, Racki Bronisław, Ko- 
spozycji władz sądowych w Kowalewie. chański Ł., członkowie „Lutni”, Zarząd „Lutni”: 
y J, Kurzyński, J. Pawlewski, K. Pokorowski, A. 
Reiske, J Pastuszak. | 
Prócz tego nadesłano Jubilatce kilkadzie- 


R R 9 N | K A siąt telegramów gratulacyjnych, jak od Pana 
Wojewody Pomorskiego, różnych  organizacyj 
i od szeregu osób prywatnych miejscowych i 
Kalendarzyk : pozamiejscowych 

Z EJ z Słoń Dodać trzeba, w uzupełnieniu naszego spra- 
Q z 2 Święta katol PE oe BE wozdania z popisów chórów, że dzieci szkoły 
= A | Wschód Zachód |powszechnej żeńskiej i męskiej odśpiewały 
—— - kilka bardzo ładnych pieśni pod batutą nau- 

13 usd Ś, | Antoniego | 3,29 | 7,58 czyciela p. Lewandowskiego. 
14 ` Cz. | Bazylego 3.29 | 7,58 Sąd konkursęwy za tak dobre wykonanie 
9 BOR W" Wita 329 | 7:59 |pieśni przyznał chórowi dyplom. Przekonani 


| jesteśmy, że zasłużona nagroda doda dyrygen- 
|towi chóru p, Lewandowskiemu, jakoteż dzie- 


! 
| GGGÓGGGGGGGGGAGE i ciom bodźca do dalszej wytrwałej pracy na po- 


4 lu śpiewaczem. 
Wszystkim naszym Czytelnicz- | 

kom i Czytelnikom mającym za pa-| OD PIĄTKU! 
a s, eaae sieją gpa e Parzypominamy Szanowņym Czytelnikom, 

EEEN PEES eczne Zyczenia „ač MULIOS |„, od 15. bm. rozpoczynają przyjmować 
AROS + przedpłatę „Głosu Wąbrzeskiego” na nowy 
kwartał, to jest.na miesiące: lipiec, sierpień, 
wrzesień — wszystkie urzędy i pp. listonosze. 


Red. Wyd. „Głosu  Wąbrzeskiego*. 

ZE ISIS DARAD IDAAN Kto z jakichkolwiek przyczyn nie może od- 

kuć SZA wsi: seso) razu zapisać na cały kwartał, może zapisać 
PODZIĘKOW ANIE, |na jeden miesiąc, tj. lipiec. 


Słowarzyszenie Pań Miłosierdzia św, Win- | W miesiącu 


tym jeszcze rozpoczniemy 


centego a Paulo urządziłfo w niedzielę, dnia 10 | druk nadzwyczaj pięknej powieści p. tyt.: 
p. Starosty | STARA SZABLA”. 

Kalksteina oraz przy ołiarnej współpracy Pań 
czynnych, wspierających i- swych PO ZAKOŃCZENIE ROKU 
publiczną zbiórke, która zasiliła nasze szczupłe | SZKOLNEG 

fundusze 250 złotemi. Za każdą pomoc okazaną | RA 
nam w służbie miłości bliźniego składamy na| 
tej drodze serdeczne „Bóg zapłać”. 

W szczególności dziękujemy p. 
Staroście udzielone 
B= na zbiórkę, a paniom wspierającym 
| 


bm. dzięki życzliwemu poparciu 


W czwartek, dnia 14 czerwca br. odbędzie 
się w sali p. Klimka o godz, 17-tej uroczyste 
|zamknięcie roku szkolnego szkoły powsz. mę- 
|skiej. Rodziców uprasza się o liczne przybycie. 
| Kierownictwo szkoły. 


szczerze 
Kalksteinowi za łaskawie 


i wszystkim sym z za gorliw spół- | : 

a A de 1 =P" |GRUBE WYBRYKI CHEOPAKÓW. 

P, mec. Balcerska, p. Bardjanowa, p. Bar- | Od kilku dni świadkami, jak 
idzicka, p, Białowa, p. Ceglecka, p. L. Chwiał- |chłopcy w wieku szkolnym, z procą w ręku t- 
kowska, p. Deręgowska, p, Grabowska, p. Hil- |rządzają „polowania” na ptaki, Ostatni taki 
larówna, p. Kisielewska, p. Kołecka, p. Krajew- | wypadek zaszedł w ubiegłą niedzielę przy pro- 
ska, pp. Łukiewskie, p. Merkowa, p. Piofrow- |menadzie, gdzie niesforne chłopaki zabili ład- 
ska, p. Piotrowska, p, Pruchniewska, p. Racz- nego ptaka. 
kowska, p. Rogowska, p. Sigurska, p. Steiner- Należałoby więcej dzieciom wpajać posza- 
tówna, p. Stienssowa, p. Szełflerówna, p. Szy- |nowanie przykazań Boskich, mówiąc im: „Nie 
mańska, p. Szwarcówna, p. Tarczewska, p.|zabijaj'. Bo cóż z tych chłopaków wyrośnie, 
Weinbergerówna, p. Wesołowska, p, Wołosz- |jeśli już teraz nic sobie nie robią z życia pta- 
czakowa, p. Janina Żuralska, p. Janina Wie- |ków? Cóż będzie później ? 


pracę 
jesteśmy 


"e" 


«Mika A 
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WYCIECZKA GIMNAZJUM DO 
JEZIORA: WIECZNO. 

Dnia 9 czerwca uczniowie i uczenice pod 
kierunkiem p. Schwancówny, p, prof, Wesołow- 
skiego i p. prof. Golika — odbyli wycieczkę 
na wozach i rowerach do Wieczna, gdzie bar- 
dzo mile byli goszczeni przez państwo Erd- 
manów. 

KONIEC ROKU SZKOLNEGO. 

W piątek, dnia 15 bm, młodzież rozjedzie 
się do domów rodzinnych na ferje wakacyjne, 
by po całorocznej pracy wypocząć i nabrać no- 
wych sił z nowym rokiem szkolnym. 

Młodzieży nie zapominaj o naszych Ta- 
trach — Pieninach — Gdyni i morzu — i wo- 
dach Polesia — jeziorach Wileńszczyzny. 

Nie zapominaj o rozkoszach i przyjemnoś- 
ciach wycieczek naokoło Polski — po kresach 
Wschodnich. 


WYCIECZKA GIMNAZJUM KL, VI 
I VII DO PRUSKOŁĄKI. 

W dniach 16, 17 i 18 maja młodzież Pań- 
stwowego Gimnazjum z Wąbrzeźna odbyła wy- 
cieczkę do Pruskołąki, 

W czasie wycieczki 3-ch uczniów zdobyło 
odznakę strzelecką kl, Il-giej, a 23 kl. III-ciej. 

Wycieczkę prowadził p. prof. Golik — 
który tą drogą w imieniu Dyrekcji Gimn. p. 
prof, Jana Bułandy — składa JWPaństwu Ken- 
tzerom stropolskie „Bóg Zapłać” za pełną po- 
chwały gościnność i obywatelskie ustosunkowa- 
nie się do młodzieży, oraz za bezinteresowne ' 
udzielenie nam noclegów i wyżywienie przez 3 | 


CENY NA TARGU. 


Na wczorajszym targu płacono za: masło 


ft. 0.80-1 zł, jajka mendel 80-90 gr. ziemniaki | 


świeże ft. 40 gr, ziemniaki ctr. 1,70—2 zł, mar- 
chewka 25 gr. 3 pęczki, groszek ft, 25 gr, rabar- 
ber ft. 10 gr, truskawki ft. 40—50 gr, jagody 
czarne litr 40 gr, ogórki szt. od 20 groszy. 


KRADZIEŻ RYB. 

Dziś rano jacyś ludzie dokonali kradzieży 
ryb z jeziora zamkowego. Złodzieje kradną w 
ten sposób, że przeciągają przez jezioro liny 
z zawieszonemi ostremi narzędziam , przez co 
bardzo kaleczą ryby. Sprawą zajęła się policja, 
która ujawni nazwiska złodzieji. Odpowiadać 
oni będą za kradzież i znęcanie się nad zwie- 
rzętami. 

A EPOCE 


OGŁOSZENIE 


W środę, dnia 20 czerwca 1984 r. 


odbędzie się w Wąbrzeźnie 


jarmark 


kramny, na konie i bydło 


Zarząd Miejski 
(—) B. Szczuka 


Wice-Burmistrz 


Z powiatu 


JAK „BUJAJĄ* SWOICH 
CZYTELNIKÓW. 

WAŁYCZYK. Ostatni numer „Zielonego 
Sztandaru” doniósł, że w pierwsze Święto Zie- 
lonych Świąt odbyła się zabawa ludowa, urzą- 
dzona przez.. Stronnictwo Ludowe. Jest to dla 
wszystkich niezrozumiałe, albowiem zabawę 
urządziło Kółko Rolnicze Pomorskiego Towa- 
rzystwa Pow. Rolniczego z prezesem p. Załę- 
skim i p. Traczem na czele. 

Widać teraz, jak „Zielony Sztandar” buja 
swoich czytelników i jak się ubiera w «cudze 
piórka. Ano, w Małopolsce czy innych dzielni- 
cach „Zielonego Sztandaru” nie czytają — więc 
„wali się” wszystko pod firmę Stronnictwa Lu- 
dowego. 


PRZYCHWYCENIE UCIEKI- 
NIERA. 


BĄGART, W dniu 12 bm. policja przych- 
wyciła niej. Antoniego Kiełbikowskiego, zawo- 
dowego złodzieja, który transportowany z 
Brodnicy do Grudziądza na rozprawę zdołał 
zbiec. Kiełbikowskiego odstawiono do władz są- 
dowych w Grudziądzu, 


WIELKA KRADZIEŻ, 
OSIECZEK. Onegdaj włamali się do p, Ja- 


na Jaranowskiego złodzieje, którzy skradli wię- 


epa ilość bielizny itp. rzeczy wartości około | 
11500 złotych. Policja część rzeczy znalazła i 
PAP poszkodowanemu. Ze względu na dalsze 
dochodzenia nie możemy podać bliższych szcze- 
gółów, 


KRADZIEŻ I ZNALEZIENIE 
DRĄGÓW. 
DĘBOWAŁĄKA.  Niemałe zdziwienie 
wśród tut. mieszkańców wywołało pojawienie 


jsię tu dwóch leśniczych w towarzystwie poli- 


cji, którzy szukali drągów skradzionych w lesie 
nielubskim. 

Skradzione drągi znaleziono u jednego z 
miejscowych gospodarzy, a który nic o tem nie 
wiedział, bo przyniósł je do niego jeden z jego 
robotników. Drągi zabrano i sprzedano zaraz 


na licytacji. 
Na robotnika, który skradł drągi sporzą- 
dzono protokół karny: 


„GŁOS WĄ3R7ESKI" — 
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s: ZAPŁACIĆ PODATEK MAJĄT- 
|KOWY Z 1926 R. ALE ZA INNYCH. 

DĘBOWAŁĄKA. P. Szczepan Bartosze- 
wicz z Dębowejłąki posiada nieruchomość przy 
Rynku w Wąbrzeźnie, którą nabył od p, Osic- 
kiej w roku 1927. Jakie było zdziwienie p. B. 
gdy w dniu 2 bm. otrzymał z Urzędu Skarbo- 
wego nakaz płatniczy za podatek majątkowy z 
roku 1926 w sumie 43,87 zł plus kary za zwło- 
kę 40,58 zł i za upomnienie 1,25 zł, 

Na interwencję p. Bartoszewicza odpowie- 
dziano mu, że „musi ten podatek zapłacić”; 

Pytamy się za co? Przecież podatek płaci 
się od posiadanego majątku — a tego majątku 
p. Bartoszewicz w r. 1926 nie posiadał, bo nie- 
ruchomość tę nabył dopiero w r. 1927, Jak więc 
można ściągnąć podatek od „niczego”? Czyż 
to nie horendalne?| 


ZEBRANIE WOJAKÓW. 

ŁOPATKI. W dniu 31 ubm. odbyło się ze- 
branie placówki Powstańców i Wojaków, przy 
udziale licznych członków. 

Referat wygłosił kierownik szkoły p, Szulz. 
Pozatem omawiano sprawy wewnętrzne placów- 
ki. Zebranie zakończono odśpiewaniem „Pier- 
wszej Brygady”. 


TRAGICZNA ŚMIERĆ DZIECKA. 

PŁYWACZEWO. W dniu 10 bm. w godzi- 
nach popołudniowych zabawiały się dzieci na 
podwórzu p. Antoniego Kwiatkowskiego, W 
pewnej chwili 2-letnia córeczka p. Kwiatkow- 
skiego, odłączywszy się od dzieci, poszła pod 
oborę i wpadła do gnojownika i utonęła. Wy- 
padek ten zauważono dopiero później. Kiedy 
ją wydobyto z dołu, dziecko już nie żyło, 

Rozpacz rodziców po stracie ukochanego 
dziecka jest nie do opisania. 

Tragiczna śmierć dziecka wywołała w Pły- 
waczewie i okolicy wstrząsające wrażenie. Do- 
dać należy, że na miejsce wypadku przybył 
wójt p. WŁ Klimek, 

Wypadek ten niech będzie groźnem me- 
mento dla innych rodziców, by nie pozostawiali 
dzieci bez opieki starszych. 

ZABAWA WOJAKÓW. 

MGOWO. Tutejsza placówka Powstańców 
i Wojaków urządziła w niedzielę, dnia 10 bm. 
zabawę tanecznę z okazji zakończenia roku 
ćwiczebnego. 


Nie zwlekaj, 


Loterji 


Jam decydujesz 0 SZCZĘŚCI... 


natychmiast los Polskiei 
Klasowej 
w szczęśliwej kolekturze 


„łoś Wąbrzeski: Wąbrzedno 


O B 


lecz kup 


Ciagnienie już 


Ochotnicza Strait Poiarna 


W CZERWCU — 


przeprowadza się kuracje ką- 


== Dębowałąka == == 
Urządza w niedzielę dnia 17 b. m 
swoja 


doroczną 


w ogrodzie p. Ernesta Kóllera w Fryzanowie 


Początek o godz. 15-tej 


Czysty dochód przeznacza się na potrzeby 
urządzeń strażackich, to też prosimy okolicz- 


ne obywatelstwo o usilne poparcie. 
ZARZĄD 

Orkiestra 18 pułku ułanów 

z Grudziądza 


Wstęp 0,99 zł. 


zabawę 


Wstęp 0,99 zł. 


pielowe najlepiej w 


i dzieci, 


Wypłacam 


uprzywilejowane pretensje z 
Kamiński Jan Wąbrzeźno, w sob 
dnia 16. VI br. © godz. 10-tej. 


E. Zieliński 
zaw. masy upadł, Kamiński 
ul. Wolności 15 


masy upadł, 


Kino 


dźwiękowe 


NOWROCLAWIU-LDROJU 


]nowrocławskie kąpiele solan- 
kowe i borowinowe są zaleca- 
ne przy następujących cier- 
pieniach: 
artretyzm, — reumatyzm, — podagra, — choroby kobiece 
schorzenia serca, 


Informacyj 
Zarząd Zdrojowiask 


Dziś 13 jutro.14 i 15 o godz. 8,45 
Wielki film dźwiękowy połskiej produkcji p. t. 


„Wyrok życia“ 


19 czerwca! H 


choroby nerwowe, 


udziela 


—— Tylko 
od 6— 16 czerwca trwać będzie 


TAN! TYDZIEN 
BELETRYSTYKI 


R. 
OGOO 


Mieszkanie 


s 
TEREZSJEE POWI PTYEDRTNESNZRZAZI RE! 
Okazja dla miłośników książki. 
ceny 

{wolne +4 — 5 pokoji 


Długoletni prezes placówki p, Ołtarzewski 
podziękował członkom za owocną pracę i stara- 
nia około podniesienia poziomu towarzyskiego 
społecznego placówki. Również podkreślił su- 
mienność i obowiązkowość poszczególnych 
członków, którzy pomimo pracy stawiają się 
zawsze licznie na zebrania, ćwiczenia i obchody 
pozamiejscowe. 

W końcu p. prezes podziękował gościom 
za liczne przybycie życząc im wesołej zabawy. 

Z kolei nastąpiła zabawa przy dźwiękach 
doborowej orkiestry, trwająca harmonijnie do 
do samego rana, 


Ruch Towarzystw 


— K, S. „POGOŃ* sekcja kolarska! 
Jutro, w czwartek o godz. 8-mej w lokalu p. 
Hoffmanna odbędzie się zebranie sekcji kolar- 
skiej. Przybycie wszystkich członków koniecz- 
ne. Kierownik. 

— POWSTAŃCY I WOJACY WĄBRZEŻ- 
NO. W niedzielę, dnia 17 bm. o godz. 3-ciej po- 
południu w lokalu p. Szymańskiego odbędzie 
się zebranie miesięczne, Przybycie wszystkich 
członków konieczne. Zarząd. 


2 ua A PROZA 2 O TEE A A TE RW WN 


GIEŁDA BYDGOSKA. 

z dnia 11 czerwca 1934 r. 
Żyto 14,50—15,00 
Pszenica 18,00—18,50 
Jęczmień browarowy 13,75—14,25 
Jęczmień przemiałowy 15,00—15,75 
Jęczmień pastewny 14,50—15,00 
Owies 14,00—14,75 
Mąka żytnia 65 proc. 22,50—23,00 
Mąka pszenna 65 proc. 26,50—28,50 
Otręby żytnie 10,25—10,75 
Otręby pszenne grube 11,00—11,75 
Rzepik zimowy 42,00—44,00 
Rzepak zimowy 42,00—44,00 
Mak niebieski 46,00—50,00 
Gorczyca 46,00—50,00 
Siemię lniane 53,00—58,00 
Groch polny 16,00—18,00 
Łubin niebieski 17,00— 7,50 


anta ZEN. DZ KÓZ A ZZOZ WONG TACZ E 


Drukiem i nakładem Zakłady Graficzne 
Bolesława Szczuki. Redaktor odpowie- 


dzialny 


Alfons Szczuka w Wąbrzeźnie 


Nr. 50/34. 


WIESZCZENIE 


Dnia 15 czerwca 1934 r. o godz. 9 przed poł. 
sprzedawać będę w drodze przetargu przymuso- 
wego najwięcej dającemu za gotówkę w mojem 
biurze — ul. Pomorska 12 w Wąbrzeźnie: 

maszynę do liczenia — łączna suma szaco- 


wania 3,000 zł. 


(7) JAN GŁÓWCZEWSKI, 


Komornik Sądu Grodzkiego w Wąbrzeźnie. 


Nr. 1108/34, 


OBWIESZCZENIE 


Dnia 15 czerwca 1954 r. o godz. 10 przed poł. 
sprzedawać będę w drodze przetargu przymuso- 
wego najwięce 
brzeźnie, ul, 

30 rygli mydła, 1 aparat do palenia kawy 

z 5 przedziałami, 20 

suma szacowania 509,— zł. 


dającemu za gotówkę w Wą- 


Marsz. Piłsudskiego nr. 26: 


utelek wina, — łączna 


(—) JAN GŁÓWCZEWSKI, 
Komornik Sądu Grodzkiego w Wąbrzeźnie. 


10 dni—— 


książek poważnych autorów zniżone o 
50 — 80 00 
Książki szkolne: 


polskie, francuskie i niemieckie po 20 gr. za 


egzemplarz poleca 


KSIĘGARNIA 


WOJTECKI 
KTO 


pragnie znaleźć zajęcia 


ot r 44 

e 2 osoby na 1 bilet z oszklonym balkonem lub Gohi NEER 

Następny program: „Wesota wdówka“ zaraz do OE nop SB 

1a. : 
A dadini Lae warst stale w winien ogłosić się w 
TS E a ER Koncert — Dancing a zi zg „Głosie 
T A 

eee a a e] kim“ 

memm  Wąbrzes 


Książnica Kopernikańsi 


w Toruniu 


